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Wtorek. M  231. Jutro, Sty. Stefan Król Węgierski.

W  c i ą g u  tego tygodnia, wielu pobożnych codziennie 
odwiedza Kościół XX. A u g u s t jonów , dla wysłuchania 
Mszy Świętej przed wielkim Ołtarzem, P o c i e s z e n i  a  N. 
MARJf, której uroczystość rozpoczęła się w zeszłą 
Niedzielę.

N. PAN rozkazać raczy ł:  ażeby wydane w Marcu 
1S43 r. postanowienie, umieszczone w 4 dodatku ‘2ej 
księgi ustawy woienno-kryminalnej (art. 4 dopełnie
nie punktu 39), w edług  którego poddani Pruscy, iak 
również pograniczni mieszkańcy Litwy i Królestwa 
Polskiego, i wogóle wszyscy poddani Rossyjscy, prze
konani o namawianie wojskowych niższych stopni i 
innych mieszkańców pogranicznych do ucieczki za 
granicę, sądzeni być powinni przez Sądy woienne i 
wysełani do Syberji na osiedlenie, z odnowieniem 
w M cuM aju  1844 r. konwencji kartelowej z Prusami, 
o wzaiemne wydawanie dezerterów i zbiegów odmie
nione zostało, to iest, ażeby na przyszłość winni po
wyższego przestępstwa, sądzeni byli w edług  praw 
cywilnych, iak to miało miejsce do czasu upłynienia 
terminu poprzedniej konwencji kartelowej. (zG.P.)

Rada Administracyjna d. 21 go z. m., mianowała 
Pom ocnika Naczelnika Powiatu Mławskiego, -Łukasza 
G oszczyńskiego , pełniącym obowiązki Naczelnika te
goż Powiatu. Mianowała oraz Zastępcę Pisarza Sądu 
Pokoju Okr: Zamojskiego, Pawła Tarkow skiego , Za
stępcą Podsędka Sąd u Pokoj u Okr: Garwol ińskiego.

D yrek to r  In s ty tu tu  G ospodarstw a W ie jsk ieg o  i 
Jleśnictwa w  M  arym oncie. Odwołując siędopoprze- 
dniego ogłoszenia, wzywa wszystkich Uczniów Insty
tu tu Gospodarstwa W iejskiego i LeśnieUya, ażeby się 
do tegoż Instytutu, do zatrudnień właściwych, które 
iuż dziś rozpoczęły się, niezwłocznie stawili. Kto spó
źni się, sam sobie winę przypisze, że iego miejsce po
mimo wniesionej opłaty przez pierwszoletnich, lub o- 
trzymanej promocji przez długoletnich, będzie nie
zwłocznie oddane licznie oczekuiącym kandydatom, 
którzy dlabraku miejsca, przyiętemi dotąd być niemo- 
gli. —  Radca Koleg:, M. Oczapowski. Sekretarz Inst:,
G natkow ski. . . , . „  j  i •• i-

Doktor Enoch  wczoraj złozył w Redakcji Kurjera 
Warszaws: zł. 500, złożone na iego ręce dla W arszaw- 
skiegoTowa: Dobro:, przez Obywatela zRawsk.ego 

Dawno z niecierpliwością oczekiw ane Dzieło HJoie 
W ę d ró w k i po  Obczyźnie, (Paryż), przez Kajetana 
Nienowie, wyszło nakładem Księgarni Ignacego Klu- 
kowskiego, i sprzedaie się w Tejże, exemplarz po 
złp. 12.

Uzyskawszy od JW . Kuratora Okręgu Naukowego 
Warszaws: pod d. 24 Czerwca (6 Lipca) r. b, N° 4495, 
upoważnienie do założenia Szkoły Wyższej Żeńskiej 
Prywatnej w Warszawie, pośpieszam zawiadomić Szan: 
R o d z i c ó w  i Opiekunów, iż wspomniony Zakład otwie
ram z dniem 1 Paździer: r. s. 1846/t ,  w domu przy uli
cy Chmielnej Nro 1257, rozpoczynaiąc lednoczesme 
przepisany kurs nauk. Wszystkie zatem osoby życzą
ce umieścić dzieci swoie w rzeczonym Zakładzie, ra
czą zgłosić się do mieszkania podpisanej przy uli: e le
ktoralnej Nr 795, w domu Bersohna, w oficynie środ
kowej na lm  piątrze .—  Józefa T ry llero w icz .

Dla Amatorów B o ta n ik i , Księgarnia G. Sen ew a ld a  
sprowadziła najnowsze wydanie dzieła Pana D uche
sne Repertoire des planles utiles et des plantes vene- 
neuses du Globe, 1 tom, i atlas z 128 rycinami, zł. 22.

Sen iest obrazem śmierci, przeto im kto dłużej sy
pia tern krócej żyie; ieśliby np. kto sypiał codziennie 
po 12 godzin, ten chociażby ży ł  100 lat, liczyłby w ła
ściwie życia tylko lat 50, dni 10, godzin 12; ieśliby 
zaś sypiał najmniej w każdym dniu, to iest po 4 go
dziny, w przeciągu wieku żyłby lat 83, miesięcy 4, 
dni 17, godzin 12; ieśliby zechciał sypiać coddeń  ty 
le godzin ile potrzeba dla zdrowia, to j e s t  po 7, w ta- 
kim razie, zamiast 100, przeżyłby lat 70, miesięcy 10, 
dni 15, godzin 3, licząc do tego dnie przybyszowe lat 
przestępnych w c ią g u  iednego stulecia. Tak mówił 
pewien kawaler do swej narzeczonej, która wkrótce 
potem została iego żoną, a mieszkaiąc ciągle w W a r 
szawie od urodzenia przez lat 20, niewidziała leszcze 
dotąd rannej iutrzenki, skrapiaiącej chłodną rosą rośli
ny i kwiaty uśmiechające się do wschodzącego słońca, 
ani słyszała śpiewu ptastwa witaiącego poranną zorzę 
i pokrzepioną snem przyrodę, o tein wszystkiem miała 
wyobrażenie z czytania poezji i opowiadania. Naresz
cie przeięta ciekawością widzenia miłego poranku, 
wstała letnią porą przed wschodem słońca, i poszła 
z mężem na Nowy-świat do Foxalskiego ogrodu na 
świeże mleko; iakże tam ucieszoną została, gdy pier
wszy raz w swem życiu spostrzegła iaskrawy blask 
iu trzenki, a potem zaraz wspaniale wznoszące się słoń
ce i dzieliła swe uniesienie, z radością przebudzaiących 
s ij  tWorów i wyraźnie okazuiącycb uwielbienie Naj
wyższego STWÓRCY. Odtąd zmieniła zwykłe  prze
chadzki” wieczorne na ranne, poznała, że dzień stał 
się dla niej daleko dłuższym, uczuła pokrzepienie zdro
wia róże zakwitły na miłem iej obliczu, dziękowała
mężowi za tak zbawienne lekarstwo. Ciągle potem o-



boie wstaiąc rano, zawsze przy dobrem zdrowiu 
wraz z dziećmi, dorobili się znacznego maiątku, i 
sprawdzili dawne przysłowie:

Kto rano wstaie,
Pan BÓG mu daie. W . K.

W  składzie papierów Edwarda Szw arcm aiera  na 
Krak:-Przędm: pod liczbą 374 obok Bednarskiej ulicy, 
złożono w komis ruchome la lk i dla dzieci, malowa
ne starannie, które sprzedażą się po nizkieh cenach. 
Tamże są do nabycia kaiety po gr. 5, S i wyżej, ksią
żeczki po gr. 3, papier zwyczajny, listowy i koloro
wy, koperty, opłatki, ołówki, pióra, cyrkle, reiscej- 
gi, powinszowania, i t. p. przedmioty.

Księgarnia Ign: Klukowskiego przy rogu ulic Mio
dowej i Senatorskiej pod Nrenr 497 lite: C, otrzy
mała: Do malek, słów kilka o przyszłości wzrastają
cych pokoleń, przez K. N ., Lipsk, zł. 10. Powiastki 
i  opowiadania żołnierskie, p, A. Kosińskiego, 3 to
my, zł. 30. M aleparta, Powieść historyczna z lSgo 
wieku, przeż J. I. Kraszewskiego, 4 tomy, zł. 21. 
K arolina , Powieść; przez Iilepieńtynę z Tańskich 
Hoffrnanówą, 3 tomy, zł. 16. Jan Kochanowski 
wLzarnoiesie, przez tęz, 2 tomy,zł. 21. Święte A'iewia- 
■sty, obrazki pobożne, Kobietom żyjącym w świecie 
ofiarowane przez też, 2 tomy, zł. 21. Joryka podróż 
uczuciowa przez Francję i W łochy, z a  ngi (Pawrz: 
S tern , z l2 tą  przepyśznenri drzeworytami, zł. 9. T y 
siąc nocy i iedna, Powieści Arabskie z tłumaczenia 
G allanda, przekład polski podług nowego wydania 
paryzkiego, I2cie tomów' z rycinami na stali, zł. 42. 
Ostatnia podróż do Francji, Ostatnie iej wrażenia, 
p rzez L. z X. O. Raulenstranch, zł. 9. Dziele' Polski 
za fF ła d ysła w a  J a g ie łły  i fF ła d ys ła w a  J ł f go ,  
przez-Łukasza Gołębiowskiego, 2 tomy, zł. 22.

W czoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani, w cza
sie Ostatniej roli A ktora , JP . Jasiński 2-kroc, JP . j  
M aiew ski i JPanna Burchard; taż po Gwiaździarce, 
i JP. Rychter.

Bardzo iest przyjemnie widzieć młodzieńca, poświę- 
Caiącego się pięknym sztukom, a osobliwie, gdy przy 
pracy okaże się talent rzadki, szczególny i zasługu- 
iący na pochwałę. Dnia 6go z. m. w sali Resursy R a
domskiej, by ł skromny koncercik; lubo na pospoli
tym instrumencie, iak iest harmonijka, iednak wrodzo
ny talent, inki okazał 1*. Stanisław Szorl, p rzybyły  
z okolic Krakowa, a który bez najmniejszego usposo
bienia j na kilkunastu instrumentach z mitem uczu
ciem i łatwością swoie zdolności odkrywa, b y ł  z zado
woleniem od publiczności Radomskiej słuchany'. Prze
jeżdżający Amator muzyki, wiele miał przyiemnośei, 
oddania zasłużonej pochwały młodzieńcowi, tyle u- 
tposobionemu od natury, zachęcaiąc go, abyzaiął się

utworzeniem nu t na harmonijkę, co gdyby zechciał 
uskutecznić, Warszawa chętnie wspierająca nowe od
krycia i talenty, mile przyjęłaby iego pracę, a mały 
ten instrumencik dotąd zapomniany, stałby się może 
więcej lubionym, i byłby wesołą zabawką na wieczor
ku dobranego towarzystwa.

Znowu są doniesienia o kilku przypadkach utonię- 
cia,a między niemi Jan Miroszewskt, I ntroligator zW ar- 
szawy, bawiący czasowo we wsi Lubikowie, kąpiąc się 
w stawie, u to n ą ł .—• W Powiecie P rzasnyskim  przy 
restauracji mostu, obalił się kafar, iw  głowę uderzył 
W yrobnika, który natychmiast żyć przestał.— W Gmi- 
nie Sw ierczyn, 7-letnia Dziewczynka biorąc z dołu 
piasek, została przywaloną ziemią.—  W  Gminie L- 
cieszyce, 14-letni Chłopiec będąc uderzony przez ko
nia kopytem, żyć przestał.

Szczególny F e n o m e n .  ''Dnia 29 Czerwca b. r. w u- 
roczystość SS. Apostołów P i o t r a  i P a w  ł a ,  w  Pcie 
Winnickim Gub: Podolskiej, W'miasteczku B raiłow ie, 
zdarzył się dziwny co do skutków' swoich wypadek. 
Zona Pomocnika Dozorcy Okręgowego (Stanowy P rzy 
staw) Krepowicza, po wydaniu na świat dziecięcia, 
wpadła w ciężką,śmiertelną niemoc. Już następowały 
ostatnie chw ile życia, zaczęło się konanie. W yczer
pawszy bezskutecznie wszystkie środki swej nauki, 
stal Lekarz przy łożu konaiącej, i l i c z y ł  ucichainee 
uderzenia tętna. Mąż, któremu groziło owdowienie, 
obciążone dziesięciorgiem przyszłych sierot, łkaniem 
tylko przery wał gorące modły, wołaiące o.ratunek do 
Tego, który ieden mógł go zesłać. W teiu zrywa się 
burza i w dom boleści uderza piorun; w pada do poko
ju  gdzie stało łoże konaiącej, pali odzienie na Leka
rzu, zapala prześcieradło, na którem chora leżała, 
obiega iej łoże dokoła, obija ty nk z ściany i tłucze 
szyby okien, nakoniec przez sąsiedni pokój wylatuie 
z domu, nieraziwszy z ludzi nikogo. Lekarz tylko zo
sta ł  ogłuszony. Ale o cudo, przed chwilą konająca 
Krepowiczowa, powstała o własnej mocy z łoża, i 
uczuła w' sobie zupełny powrot do życia, sił i zdro
wia.” (O tern zdarzeniu, donosi Tygodnik Petersb:).

A nglja . —  Królowa zawinąwszy do W eym onth  
19go z. in., z powodu gwałtownej burzy, odpłynęła 
nazaiutrz, a 21 go z. m. rano nie była ieszcze w PU - • 
macie . —- Wiadomości z Jrlandji donoszą, że stan 
kartofli iest opłakany; obliczono, iż zapasy nie wystar
czą do połowy Listopada.

B elg ja .—  M i n i s tro w i e Deschamps (Deszam) i Uf er- 
cier  (Mersje), otrzymali wielką wstęgę Orderu Nider
landzkiego lwa, a Jenerał fJ i lm a r ,  wielką wstęgę 
Orderu Korony dębowej. —  łłiszpanją wkrótce za
warty będzie traktat handlowy.—  Komendant statku 
Em anuel, za nadużycia, został usunięty.



F ra n c ja .—  Izba Parów 22 z. m. złożyła Królowi 
za pośrednictwem deputacji, adres z odpowiedzi;; na 
mowę tronową. Król iak najuprzejmiej odpowiedział, 
zapewniaiąe, że póki trwać będzie iego życie, stoso
wnie do woli BOSKIEJ Opatrzności, poświęconem bę
dzie utrzymaniu zdobyczy nowszej cywilizacji, wier
nemu zachowaniu instytucji kraju  i rękojmi praw 
wszystkich, rozrastającemu rozwijaniu się szczęścia i 
dobrego bytu Francji. —  Nowy Poseł ang: Margrabia 
N o rm d n b y , p rzyby ł z swnią małżonką do P a ry ża .  
—  llząd franeu: objął w stanowcze posiadanie dolinę 
D appes  na zachodniej spadzistości gór J u ra ,  o którą 
dotychczas trwały spory z Kantonem J V a a d t.—  T o
warzystwo franeu: opiekuiące się handlem swobod
nym, wyznaczyło medal wartości 500 fr: za najlepszą 
rozprawę, iakie skutki wywrze wolność handlu na 
klassie roboczej; a nagrodę 3,009 fr: za najlepszą roz
prawę: iaki w pływ  wywrze na marynarkę 1'rancuzką 
zniesienie rozporządzeń ograniczaiąoyeh budowę stat
ków. —  Xżę M ontpensiirr (Mąpansje) wyjechał na 
kilka tygodni do S z lra sb u rg a .—  Listy l  L iw  orna  
napełnione są opisami szkód zrządzonych przez trzę
sienie ziemi w Toskańskiem  14go z. m. W  Aria.no  
7. 120 domów, tylko 2 pozostały; kilka domów wiej
skich zupełnie znikło; wydobyto iuż z zwalisk osób 
50 zabitych, i 69 ranionych.—  Cło wehodowe od że
laza do budowy parostatków' i machin parowych, zo
stanie zniżone.— Izba Deputowan: w ostatnich dniach 
zajmowała sięieszcze sprawdzaniem pełnomocnictw.

I łis zp a n ja . —  Dzienniki ciągle są napełnione uwa
gami o bliskich zaślubinach Królowej.—  Rząd P ortu 
galski oddalił z pogranicza wychodźców hiszp:; dla 
lego wymaga, aby wojsko hiszp: opuściło pogranicze 
portugalskie. — P. B tU w er  wraca do zdrowia.—  W y 
prawa pod dowództwem Jenerała F lores , przeznaczo
na do Ameryki południowej, składa się z trzech bata- 
Ijonów i dwóch szwadronów.—  Infant D on F ra n c i
szek de A sia , przybył z P a m p  e la n y  do M a d ry tu .

H o la n d ja .—  20go z. m. nastąpiła w  Fladze wymia
na raty li kaej i traktatu handlowe: zawartego z Ilełgją.

N iem cy . —  Między Ulmem  a W ie d n ie m , ma być 
urządzona regularna żegluga parowa.

S zw ecja . —  Królestwo Szwedzcy zachorowali na 
odrę.

S zw a jc a r ja .— W  Kantonie I F aadt 1 7go z.m. trzę
sienie ziemi dało się uczuć jednocześnie w kilku gmi
nach; łoskot b y ł  podobny do zapadania się domów.

T u rc ja . —  Ib ra h im  Basza Sgo z. m. wrócił ang: 
parostatkiem do A le x a n d r ji;  ieszcze tegoż dnia bar
dzo uprzejmie przyjmował Konsulów, i zaprosił ich 
na drugi dzień na ucztę.

W io c h y . —  Margrabia P aolucci mianowany Pro-

legatem w F orli, z pensją. —  Kilku Kardynałów ma 
wziąść dymisję z urzędów. —  OjcinoSty obejmie uro
czyście bazylikę Sgo Jawa laterańskiego Pgo Listopa
da. —  W L iw orno  14go z. m. dało się uczuć trzęsie
nie ziemi w chwili, gdy pociąg na kolei żelaznej miał 
ruszyć; wagony potrąciły się gwałtownie, podróżni 
z przestrachu wyskoczyli, ale nikt nie doznał szwan
ku; w kilka chwil później pociąg odjechał. W  Ł oren -  
za na  mnóstwo ludzi miało zginąć. W Idw o rn o  i P i
zie mieszkańcy bili się zostać w domach.

R ozm aito śc i.— Nowa Opera R o syn ieg o , której , 
wystawieniem zajmuią się w Teatrze wielkiej Opery 
w Paryżu, ma ty tu ł :  Robert B ruce .

O c k n ą ł  s i ę  /. s n u  d ł u g i e g o  m i s t r z o w s k i  R o s y n i ,
Z n ó w  i e g o  p i e n i e m  z a b r z m i ą  k r a ń c e  E u r o p y ,
D i l l e t l a n c i  s w e  h o ł d y  r z u c ą  11111 p o d  s t o p y ,
1 n o w y  w i e n i e c  s ł a w y  z a w i e s z ą  w  ś w i ą t y n i .

—  W  pierwszym Teatrze Franeuzkim drama: Pani de\ 
T e m in, przez Panów M irecourl i F oiirnieu  napisana, 
podobała się nadzwyczajnie; iednocześnie w Teatrze 
Gimnazjum, K la ryssa  zjednała dla Autora P. G uil-  
la rd , i dla Artystki przedstawiającej główną rolę Pan
ny R oseszeri, pochwały najsprawiedliwsze. Co za 
szczęście dla Teatru mieć taką Roseszere  (Róża ko
chana), powiada pewny dziennik, która w tej nowej 
roli Rlaryssy, tak wzniosła się talentem, że obecnie 
niema w Paryżu Artystki, z którą by ią porównać mo
żna .—  Wszystkie Gazety brzmią pochwałami znako
mitego talentu muzycznego Nięcia Poniatow skiego. 
Dwie Opery: Don D esiderio  i M a łek  A d e l , iego u- 
tworn, przedstawione we W łoszech, podobały się 
bardzo. —  W tych dniach odbyła się sprzedaż przez 
licytację niektórych drobiazgów scenicznych. Publi
czność zawiadomiona puszczoną wieścią, że będą sprze
dawać pamiątki pozostałe po znakomitych Artystach, 
zgromadziła się tłumnie. Sprzedano płaszcz Rzymski 
po T a lm ie ; chustkę gazową Pani D o rva l, której uży
wała  w dramie A n io n y , tabakierkę drewnianą po ulu
bionym Artyście P otie , i t. p., za cenę 10 razy wyższą 
nad wartość. Jakież było  zadziwienie wszystkich, kie
dy ogłoszono, że sprzedaż ta odbyła się na korzyść 
pozostałej wdowy po biednym Aktorze, który może
nawet ani widział T a im y , P oliego  i Pani D o r v a l!__
Sławny kompozytor muzyczny /Weieróeer,w krótce ma 
przybyć do Wiednia.—  W Paryżu  można wśród dnia 
i na ulicy narzeczoną utracić; i tak ,  (pisze dziennik 
niemiecki): Doktor wracał ze spaceru zswoia narze
czoną; wtem wpada na niego zadyszany młody czło
wiek, i na miłość Bozką prosi go, ażeby iak najśpie- 
szniej udał się z nim do chorego, potrzeb uiącego na- 
g łego ra tunku ; naturalnie Doktor powiada narzcczp- 
nej, aby sama do domu poszła, a on spieszy za młodym 
człowiekiem, który coraz prędzej bieży, tak, że g»
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Doktor prosi iib y  szedł wolniej; nareszcie zn'b ł ma 
7. oczu. Doktor wraca do domu narzeczonej, i nie za- 
staie ie j ; szuka, nigdzie znaleźć nie m oże; nakoniec 
przez poszukiwania policyjne dowiaduie s ię , ze u<ie- 
! \  1   ' :________ .„ n in c m  —  Za nanowarua

fto z g ło w y  w łosa. Gdyby nasi dzisiejsi kochanko
w i e  chcieli to naśladować. ileżhyśm y ły sy ch  widzieli.

S p ro s to w a n ie .  W  unegdajszym K u r je rz e ,  w a r ty k u le  dono
szącym o Powieści Soiiliego,  pod ty t: L w ic a , zamiast w dcli to 
niach, być  p ow inno :  w dwóch tomach.

PRZYJECHALI do W ARSZAW Y.
Bogacki ł ó z :  Oh: % Cyzkowa; B u tó w  P io t r  K u p :  zK i« lc ;  J a -  

no tcha  J u l :  Art: Muz: z P russ ;  Gostkow ski Ludw: Oby: z Kielc; 
K le t t  J a n  Oby: z P ra s* ;  R ogowski Mat: Ob: z K ra k o w a ;  Skryp* 
czyiiski D o k to r  * ‘L ublina;  Daniekiki R e fe ren :  S tanu, i Mi e\>akj 
K a r :  b . lnąpek lor  Insty tu tu  w Nowej Alex:, z zagran icy ;  W ą g row -  
ski P io t r  Oby w : z P rzym iłow a .  (G. P .)

DOSIESIEMA.
5 ^ = *  L O K A L  sktadaiący  s i ę  z 7 Poko iow ,  K u c h n i  angiels:, 

D rw aln i ,  P iw n icy ,  K om órk i ,  w raz  z S ta jn ią  i W o z o w n ią  ob 
szerną ,  nowo w y res tan ro w an y ,  obok Dzwonicy X*K. B e rn a r 
dynów na K ra k : -P rz e d m :  pod N r  306, z  p ięknym  widokiem 
na K ra k o w sk ie  P rz edm ieśc ie ,  Z amek i P r a g ę ,  iest do w y n a 
jęcia oil s. Michała;  iest oraz tamże 3 P oko je  z  Kuchnią i P i
wnicą  do wynaięcia.—  NB. Lokal p ierw szy  może być wymaięty
bez Stajni i W o zo w n i .  . , .  ..

O str ze że n ie .—  W  dolarach S lo iad ła  na t rakcie
FwHP bitym (en  chaussee)  Brzesko Litówśkim po łożo-  
«. Vros. n jkomlI bez  piśmiennego zezwolenia właści-

•ciela Dóbr, niewolno pod żadnym p o z o r e m -Polo
wać, a to pod u t ra tą  Psa  i Fuzji .

L O K A L  zajmowany na teraz  p rzez  F a b r y k ę  F o r te p ja n o w ,  
sk łada iący  sie z 4ch P okoiów ,  K uchni angielskie j, C o ry  1 
Piw nicy ,  iest d o  naięcia od Ago P a ź d z ie rn ik a  r .  b. pod N r  
546, dom zwany Suchy Las. Loka l  ten w e d łu g  żądania m o
że być świeżo odmalowany.

W  dobrach  P o lic zn y , O k rę g u  K ozienickim , Gubernji  R a 
domskiej , dwie mil za  Kozienicami-czy li od t r a k tu  W a r s z a w -  
sk iego,  a o 12 mil od M. W a r s z a w y  położonych,  znajdu ie  się 
do sprzedaży znaczna ilość C M W I E Ł l f  p raw dziw ego  C ze
skiego, z zbioru  zesz ło rocznego , k tóry  iak najsta ranniej w y 
suszony i upakow any , a dla zby t  niskich cen w przesz łym  
roku sprzedanym  nie został ; iak niemniej  z tegorocznego  zbio
ru wiele iest spodz iew anego C H M IE L U ,  k tó reg o  zbiór  iuż 
kontynu ie  s ię ;  razem przesz ło  40  C entna rów  do sprzedaży 
będz ie .  Chęć  k upna  p rze to  maiący ,  w każdym czasie do dóbr  
Policzny zgłosić  się m o g ą , gdzie  im Chmiel ten po cenach 
umiarkowanych, zaraz  za  g o tow ą z ap ła tę ,  sprzedanym  hyc 
może. O ds taw a ze  s trony Dziedzica do W a rsz a w y ,  z a p e 
wnioną zostaie-

B A N K  P O L S K I .
Podaie do public/. nej wiadomości,  że D obra  R O G IE N N IC E ,  

położone w Powiecie P łock im  Gub: P łock ie j ,  sp rzedane  b ę 
dą  p rzez  publiczną licytację w term inie  16/28 W rz e ś n ia  r .  b. 
.  godzinie 10 z rana, w Sali Posiedzeń Banku Po lskiego.

Szacunek ogólny ustanawia się na R s r .  4747 k. HO czyli  
zł .  31,651 gr .  '20.

K ażdy  chęć kupna maiący, obowiązany iest  z łożyć przed

rozpoczęciem licytacji  na wadjum R sr .  450 czyli z łp .  SOOO 
gotow izną  lub w Lis tach Zastaw: z właściwemi kuponami.

U trzym ujący  się przy  kupnie D óbr ,  będzie miał p ozos ta 
wioną do spła ty  na g runc ie  summę R sr .  2500 czyli zł. 16,666 
gr .  20 procentem am ortyzacy jnym  2°/o obok zw yczajnego 5 /> .  
Od resz ty  zaś szacunku, to iest od summy Rsr:_2247  k. t>0 
l icytacja rozpoczynać  się będzie , i summę tę ,  tudzież to  w szy 
stko co w terminie licytacji  wyżej  nad tę summę postąpio-  
nem będzie, nabywca zapłaci do K assy  Banku w gotow iźm e 
najdalej  w c i ą g u  dni 20 od daty zawiadomienia go o z a tw ie r 
dzeniu k on t rak tu .  Dalsze w arunk i  każdy chęć kupna  ma
iący,  p rze j rz eć  może codziennie w Biurze N aczeln ika K ance l-  
lar j i  B. P .  od godziny 
się także p rz e k o n a ć

10 z rana do 2 po południu- 
o stanie D óbr  na gruncie.

P re z e s ,  R a d c a  T a jny ,  J .  T ym o w sk i.  
Naczelnik K ance la rj i ,  Ł u b k o w sk i.

Można

i \  Handel S zk ła  pod firmą A. Szmelowskiego,  przy  ulicy Se-A 
Ynatorskiej p o d r e m  400  islnieiący, zawiadamia in teresowane I 
f-Osóby,  iż w tych  d n i a c h  nadszedł z zagranicy  znaczny t rans-A  
A p o r t  S Z K Ł A  ta f iowego, b ia łego  i ko lo ro w eg o ,  różnej w i e M  
(jakości i g rubości .— T e n ż e  Handel posiada p rzy tem  z n acz n y ^

zapas
I  g l U U H S t i .   -------------------  r  # J / l

... S Z K Ł A  Icraiowego tallowcgo, tak lagcowodo iako i '  
k ’ o r d y n a r y j n e g o  w różnych rozm iarach  i ga tunkach; o r a z .  
ł jp rz y im u ie  obstalunki na różne ga tunki bu te lek  do .win, per-  |  
A Tu m, i t . p ., p o d łu g  danych modeli, k to rc  w na jkró tszym  t 
(łczasie  obowiązie  się dostawić.          w

W  zabudowaniu  In s ty tu tu  M oralm e Zanied: Dzieca p r z y  „Tiry 
T a m k a  pod N r  2S74 C, są do naięcia od i>. MłchaJ.%, P IW  NICL 
p r z y d a n e  n.a S k łady  rozm aitych  przedmiotów lub na Lodownie. 
.O c e n i e  i  .warunkach j>owziąść inoźna wiadomość w K ance la r j i  
In s ty tu tu .

W I N O G R O N A  w najlepszych gatunkach ,  k tó re  zn 
dni kilkanaście będą  do jrza łe ,  w O grodz ie  we W ł o -  
chach,  za  rogatkam i W olsk le m i,  są do sprzedan ia  o- 

gó łow o. K toby  więc miał  zamiar takow ego  kupna,  raczy się 
zgłos ić  alko na g ru n t ,  albo do G ospodarza  domu N r  565 i 6 

ulicy Długiej ,  gdzie sje o w arunkach  dowie.p rzy

£5 Kantoru Inform ac:przy« /:  Krak:-Przed: N.41S.
O G R O D N IK  Botanik, po ukończeniu nauk G imnazjalnych,  

p rz e z  d ług i  p rzec iąg  czasu p ra k ty k u ią c y  w O g ro d ach  K r ó 
lewskich w Dtiseldorfie, w Potzdam ie ,  w Sansouci i w D r e 
źnie który u rząd z i ł  liczne O g rody  tak  w P ru s iech  iako też 
w K ró le s tw ie  Po lsk iem , życzy znaleść stosowne do sw ego u- 
snosobienia pomieszczenie.

L E Ś N IC Z Y  rodem z t  russ , ukwalif ikowany po k ilkoletmej 
p ra k ty c e  w P russach  i A us tr j i ,  p rzy b y w szy  tu ,  życzy łby  być 
umieszczonym do zarządzen ia  znacznych Lasów i n aw odn ia 
nia Ł ą k .   Po t rz eb n y  iest o raz do b ry  P IS A R Z  B row arny ,
z m i e j s c o w o ś c i ą  obeznany iposiada iący  oprócz  za le tnych św ia
d e c t w ,  odpowiedzialność. Bliższa wiadomość w powyższym 

K a n t o r z e . ___________________________________ ___________ __

Dziś rano ciepła  stopni 11. W c z o ra j  w południe  21.
T E A T R  R O Z M A IT . .  J u t r o ,  omy raz M a łże ń s tw o  z  r o z k a m .  

77my raz  D w a j r o z t a r g n i e n i .
J u t r o  w handlu M a jew sk ieg o  p rz y  ulicy Bednarskie j ,  na Śn ia 

danie : Indyk  faszerow:, P o lędw ica  z czerw oną kapus tą ,  P ieczeń 
angielska i ba ran ia ,  Comber,  K acz ka  dzika, K a p ło n  a la pul ,  
Z ra z y  rzym skie .  P ie ro g i  z k a p u ś : ,P o t r a w y ,K u rc z ę ta .—  O biad :  
Zupa  cy t ry n o w a ,  R osó ł ,  Sztuka mięsa biała na p o t raw ę ,  P ie ro 
gi w kapuście,  Pieczyste ,  Legumiua.


